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pierze stp. t2, na francuskim zip. 15. 


ER 
d 


Pojedynczy numer na zwyczaym 
nym papierze gr. 10. 


108. 


PIĄTEK DNIA Ď LISTOPADA 1850 ROKU. 


OBSERWACYIE METEOROLOGICZNE. 
Barometr dla lepszego porownania zredukowany na O9% Reaumira, 
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WIADOMOSCI ZA GRANICZNE. 

BnvxELLA 24 Października. — Rząd 
tymczasowy, odebrał tu d. 20 b. m. ważna 
depeszę, nadesłana przez hr. Gron;quembourg 
adjutanta x ęcia Orani; którey jest następu- 
jaca osnowa: “J. K. Mość xiążę Oranii, 
ulz cla ninieysze zlrcenie Panu półkowni: 
kowi Molkerbe, aby się udał do rządu tym- 
czasowego w Bruxelli, celem oswiadczenia 
mu: ©: f. K. Mość ze względu na odezwę 
stwioję m 8. 16 b. m. jest tego mniemania: 
co i wiążę mają wi- 
sanmemi środkami do celu ich 
Zdaje się wiec, Że w takim 


iż Belgowie te same 
doki i teml 
zmierzają. — 
stanie (zeczy, zawieszenie kroków nieprzy- 
jacie:k ch koniecznie nastąpić musi, ażeby 
krew brigitta miebyla dlużey rozlewaną.— 
Z tego p wucu gd. Krol: Mość poleca, 1zą- 
duui tymczaśoweeu przelożyć, ażeby woy- 
sku swettu ZCKGZOL czynić wszelkich poru- 
Szeńń przeciw tum oddzialom woysk, (kro- 
tewskich) kioremt częsc prowincyi beigiy- 
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skich jest dotąd jrszcze osadzoną; a jego 
Królewiczowska Mość, obowiązuje się nawza- 
jem 1 przyrzeka, że woysko stojące pod An- 
twerpia, tak dlugo niepizedsieęwezmie żadne- 
go attaku, dopoki proponowane minicysze 
zawieszenie broni, z obu stron będzie sza 
nowane. — Xiążę uwiadomia rząd tymcza= 
sowy, że jeńców na pontonach trzymanych, 
których los od niega zależał, udarowa! wol- 
nością. — Działo sie w An'weipii dnia 19 
października 1830 (podpisano) hrabia Crous 
quembourg półkownik adjutant J. K. Mości 
xięcia Oranii. — Widziane i potwierdzone przez 
Nas. (poa:) WILHELM XIAŻĘ ORaNII.,,—— 

Nato wyszła ze strony rządu tymcza” 
sowego, następująca odpowiedź: 

Kvmitet Centralny tymczasowego rządu, 
upoważnia kawalera de Gomont, aby J. K. 
Mci xięciu Oranii przedstawił: że Zanim w 
skutek żądania J. X. Mości, będzie mogł wy- 
dać rozkaz do woysk stojących pud uiadzą 
rządu tyniczasywegu, aby żaanych potuszeń 
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prźeciw woyskom nieprżyjacielskim nieczy- 
niło; powinno bydź wprzód rzeczą udowo- 
dnioną: 1) že te woyska nieg: zyjaciesskie 
wszystkie i bezwyłącznie, zostają pod toz- 
kazami f. K. Mosci siecią Oranii, że od 
niego tylko zależą i jako jedynemu swemu 
naczelnemu wodzowi podlegają; — 2) ażeby 
J. K. Mość xiążę Oranii rozkazał tymże woy- 
skom ustąp c z prowincji Antwerpii, mia- 
sta Mastrychtu i cyładelli Termonde i cofnąć 
się na tamig stronę Moerdyku do Holandyi — 
8) nakoniec, ażeby rozkaz ten niezawodnie, 
i w jak najkrótszym czasie wydany i wy- 
konany bydź mógl. — Rząd tymczasowy, 
pospieszy Z wypuszczeniem na wolność wszy- 
stkich jeńców hollenderskich, jak tylko żaden 
belgijanin nie będzie w Hollandyi przez gwalt 
zatrzymywany. (*) 

Wypuszczeni w Antwerpii na wolność 
jeńcy nasi, przybyli tu przedonegdy (21 b. 
m). Mabdstwo ludu wyszło na ich przyjęcie.— 
Nadeszła tu wiadomość od podpółkownika Niel- 
les, że po zdobyciu przez niego Lierry, więk- 
sza część 15 dywizyi piechoty i mocny od- 
dział huzaròw od woyska królewskiego, prze» 
Gzły na stronę Belgów. — Nowy oddział z 
4500 ochotników złożony, udał się ztąd zno- 
wu d: 19 do woyska, a margr. Casteler po- 
jechał 
ców. — 


za nim z czterema wozami strzel- 
Zasadzono tu trzy drzewa wolności; 
jedno na placu królewskim , drugie na wiel- 
kim rynku, a trzecie przy mennicy. (Gaz.Berl:) 
Młody poeta Jenzevał, którego dwa himny o 
wolności brabanckiey śpiewane są powszechnie, 
zginał w potyczce pod Lierrą. 

Następujacy był stan siły ladowey kró- 
lestwa Niderlanzkiego,jprzed rewolucyą tera- 


(*) Propozvcye te z obojey strony, podług nay- 
nowszych wiadomosci s Antwerpii, i Ham- 
burga w gasecie nussey Wczorayszey umie» 
szczonych, widac aż do skutku nieprzysity» 


Źnieyszą: 1, Feldmarstałek Siłę Wellington, 


(jako xiążę Waterloo) 31 jenerałow, 50 połe 
kowników; 57 podpbłkowników, 134 majurów, 
473 kapitanów, 814 poruczników , 672 pod. 
porucznikówi w ogóle 2232 officerów. Pie- 
chota wynosiła 57,000 ludzi, na 18 półków 
podzielonych, których 10 składało się z sa- 
mych Belgów, a 8 z Hollendrów.  Siedm 
półków belgiyskich z cała artyllerya garnizo- 
nową, opuściły obecnie sztandary hollen- 
derskie (*). Jazda składa się z 7500 ludzi, 
artyllerya polowa z 5100; indzinierów 4000, 
saperów 600, garnizonowych kompanii 300, 
w ógóle 74,000 ludzi. 

Zdaje się że oprócz Van Halens, uwię- 
ziono także i vicehrabiego Culhat, jeko ob- 
winionego również o zdradę. — Pierwszy 
zńayduje się w twierdzy Mons i by! już kil- 
ka razy słuchany; ważne papiery miały przy 
nim bydź znalezione. — I w stolicy tutey= 
szey poymmano także wiele osób, na które pa- 
dło podeyrzenie, iż namawiały pospolstuo do 
rabunku. Pisma tuteysze napełaione są wia- 
domościami o zwycięztwach powstańców. Na 
moście pod Waellen, 300 belgianów miało 
się rzucić na 2000 hollendrów i wyparować z 
pomienionego stanowiska. (??)—Jeden z miesz- 
kańców tuteyszych P. Marneffe, mianowany 
został jenerałem brygady i duwódcą pułku 
hułanów. — Język francuzki, jako naymo- 
cniey upowszechniony w kraju, ma bydź do 
mustry woyskowey użytym. Powszechną kos 
kardę krajową stanowią te trzy kolory: 
wony, czarny i żółty. — Kodex woyskowy 
z roku 1814 przywrócony zostaje, 

Brucea 19 Października. — Żeszła noc 
była tu nader okropną. Lud zrabował i zbu- 
rzył 11 domów; kobiety, a raczey piekielne 
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czet- 


(*) Obraz ten umieszczony jest w gazecie bere 


linskicy Fossa, pod artykułem z Hagi aa 
paidzierni ha; 


furye, biega?y z pochocniami rozpalonemi po 
ulicach wydając dzikie wrzaski. Miasto by* 
ło bez żedziey prawie obrony; dopiero dziś 
wszelł tu póikownik Fnntecoulant z korpu- 
sem swoim ochotników paryzkich z Ganda- 
wy, Znaczną liczbę dzisieyszonacnych zbroe 
©niarzów już Foymono. Podług własnego ze 
znania tyche łojroy , zdaje się, że im wie- 
le rozdano wprzód pieniędzy... 

Paniż 24 Października. — Niezawodna 
jest rzeczg, Że żaden pocztowy statek angiel- 
ski niemoże teraz przy wazić prywatnych li. 
stów do Lrancyf, iko debesee rządowe; i 
że navet Kutyerowie i:leyać muszą przeglą- 
daniu Swoich papierów. — Prefekt departa- 
mentu Sekwany i Oisy, P. Aubernon, wi- 
tajac krola w Wersalu dnia 17 b. m. oświad- 
czył, że departament jego dostarczy 59,000 
gwardyi narodowey, na obronę oyczyzny. Jae 
koż niebawem J, K. Mość odbył tam prze- 
glad 25,000 gwardyi narodowey, już po więk- 
szeg części umundurowaney i na 13 batali- 
jonów podzieloney, Naypięknieysza pogoda 
pr.yświecała temu wojennemu widowisku. = 
Słychać, że Karol X. z przyzwolenia rządu au- 
tryjackiego , mieszkać ma poźniey w Klagen- 
furcie. Rozhukane pospólstwo dnia 18 i 19 b.m. 
prowadziło w pośrodku siebie trumnę z czte” 
rema czarnelmi choragiewkami, i jednę cho- 
ragiew tróykolorową z napisem: Smrsać Mr- 
NISTROM | — Waleczny jenerał Daumesnil, 
wyraźnie oświadczył pospólstwu przybyłemu 
do żamku Vincennes; że jeźli się ośmieli 
przypuścić szturm, natenczas on, W ostā- 
tnim przypadku, z całą warownia prochem 
wysadzi się w powietrze. « Dwakroć , mò- 
wił do zbuntowanych, niedopuściłea tu 
przystępu nieprzyjacielowi , to i wam potra- 
fię dać radę, i honoru mego niesplamię.,, — 
Po takiem oŚwiadczeniu, pospólstwo nieba- 


wem ustąpiło.— Pomiędzy temi wichrzycie- 


lami, uważano wielu officerów, dawney dy- 
nastyi przychylnych. — Nieszczęśliwy Galot- 
ti, Został nam nakoniec przez rząd ńeapoli- 
tański wydany i jest walnym. (*) 

LoxnxN 23 Października. — Tuteysży 
klub polityczny, pod prezydencyą znanego 
krzykały Hunta, zebrał się dnia 19 b. m.i 
uchwalił przesłać do Bruxelli adress powin- 
szowania Belgijanom z powodu odniesionegó 
zwycięztwa nad hollendrami. Klub ten mà 
widoki finansowe bardzo dowcipnie 
bo kto chce słuchać jego pa- 
obrad, musi zapłacić od 
wniyścia na posiedzenie 2 pence. — Zbiorek 
ten użytym bywa na płukanie gardła szano- 
wnych mowców, dobrze mussujacym porterenmi 
i pesilania starszyzny rostbifama i biftekami. 


swoje 
ułożone ; 
tryotyczny ch 


WIADOMOSCI HANDLOWE. 


LoNbvN 15 Października. — Pszenica 
gdańska ze składu naybardziey tu jest na tar- 
gu naszym poszukiwana. Płacono za nia w 
dobrym gatunku po 50-54 szyl:, za pocho- 
dzącą z Odessy od 40 - 44 szył. 

Cena nominalna cynku utrzymuje się u 
nas 101 £szyl. 6d. lecz kupujących mało. 


AmsreRpaM 16 Października. — Na tar- 
gu naszym zbożowym niezaszła w niczem ró- 
żnica. Mało byłe kupuiących.. 

Zakupowano tu po cenach następnych: 

Pszenicę kubankę waż. f. 128 po zł. 305; 
rudo pstrokatą królewiecka waż f. 127 po 360 


* Ryt on przed kilku laty ścigany i przez posła 
neupolitańskiego, jako pospolity ztoczyńca 
zurekwirowanym ad ministerstwa francu= 
zalego. Pokuzato się jednak póiniey, że ta 
byio za polityczne przewinienie. Dziennikt 
Jrancuzkie zaczęty wiec te okoliczność coraz 
morniey objaśniać, i na zgwatcenie prawa 
narodów utyskiwać do tego stopnia: ze 
jestcze rząd Karola X. uyrzał się bydź anie- 
wołonym, zazudać oddania sobie napowroś 

Galoitego; co terez dopiero nastąpiło. 
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wuda naylepszą waż. f. 126 po zł. 350; rudo» 
pstrokatą nowa waż. f. 123 po zł. 335, 

Żyto: Prukie na konsumpcya waż. f. 
181-119 po zł. 204 208; Ryskie ze składu 
waż. f. 118 po zł. 196. 

Jęczmienia nie żądają wcale: a cena owsa 
mie uległa żadney nowey zmianie. 

Rvca !8 Października. — W dniu dzi- 
sieyszym okazało się na naszym placu wię- 
cey gotowizny, a to z powodu odebranych po- 
myślnieyszch wiadomości z Moskwy, co do 
szerzącey się epidemii cholera mo bus. 

HaMmBusRc 19Października, — Kurs dzi- 
cieyszy frydrychsdorów iest u nos od 11. f 334- 
11./414. Kurs złota 102 1/2; a srebro czy- 
ste było ofiarowane po 27.10 12. 

Stopa eskonty 43 : i gotowizny podostat- 
kiem sę okazuie. W handlu ogolnie nie wie- 
Je iest ruchu; Żaden(e tylko zboża nie ustale. 

Perin 21 Paźdzte:nika. — Na Gieł- 
dzie wczorayszey nie bardzo wiele zrobiono 
interessów : lecz kursa były dosyć pon:yśŚlne. 
Dnia dzisieyszego otrzymaliśmy w adomości 
z Moskwy bardziey zaspakaia:ace co do gro- 
Żacey zar zv, nadeszły także listy z H m- 
burga zabewniaiące o znacznem podni: sieniu 


się tam kursu papierów publicznych: co za- 
pewne będzie miało wpływ na dzisieysze 
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Giełda dzisieysza nie Źle się utrzymy: 
wała : i nie mało interessów tak w papierach 
publicznych, iako też wexlach załatwiono. O- 
bligacye udziałowe polskie które dosyć były 
rzadkie, płacono po 55 j12. 


UwIaDOMIENIE LITERACKIE. 

Dzieło pod tytułem: Dykcyonarz gecə 
graficzny miast, miasteczek, wsi, rzek je- 
zor it. p. znaydujących się w teraźnieyszera 
królestwie polskićm, z wyrażeniem znacznie:- 
szych mieysc w bywszóćm W. X. Łitewskića: , 
tegocześnćm W. X. Poznańskićm, Prussach, 
Wołyniu, Podolu, Ukrainie, Galicyi anstry- 
jackiey i Rzeczypospol.tey Krakowskiey, z pizy- 
datkiem potrzebnieyszych wiadomości staty- 
stycznych i historycznych przez E. W, Kain- 
ke in to na p'ękaym drukowym papierze i 
wyrażnem pismem; wyjdzie z druku przed 
wielkanocą następnego roku 1831. Autor te- 
go dzieła wydał sto b let w przedpłataych 
(bilet po 18 złp. czyl! 3 tal.) które gdy roze 
kupione zostana, natychmiast druk rozpoczęs 
ty będzie. Bozdane bilety znavdują się: 

W Warszawie u PP. Zawadzkiego i Węce 

kiego od Nru t do 40. 

W Krakowie u P. D., E. Friedleina od Nra 

41 do 60. 

W Wilnie nP. Zawadzkiego od Nru 61 do 80 
W Poznuniu u P. Mitlera od Nru 81 do 90. 
W Wrocławin u Autora od Nru 91 do 100. 

Przy wyjściu dzieła, cena jego dla nie- 
prenumerujących podwyższoną będzie, a lista 
im enna prenumeratorów, przy tytule umiesz= 
czoną będzie. 


n-sze kursa. 
DOIN TE STEN IA. 

Bractwo miłosierdzia ninieyszym obwiesiczeniem uwiadomia powszechnaćć, że czyniać zadosyć 
ustawom i wszelkim ordynacyom sciagającym się do porzadvu w przeduzy /unćów im monte pietatis 
-zastuwionych, a w czasie w tychie ustawach i Ordynacyach wyznaczonyw niemyńkupionych, post. ny- 
wito tegy rodzuju funty podać na publiezn ę licytacya, postarawszy sie wprzody, nby każdy w $ cies 
gołności funt przez osoby przysięgłe otazrwuny byt, a takowa taxa z podpisem iezującege w viese 
na to praygntowana wpisana zostata; ktora to lieytacya w domu miłosierdzia w saii do schadień Ora- 
chich przcziaczoney, odbywać się bedzie dnia 15 listopada 1830 r o gofzuinie g z rana da 1 z południa 
Fanty mające bydi lkcytowane znaydują sie takowe: w srebrze. złocie, kleynotuch , suśniach mezkich i 
kobiecych, wieyskich , bieliznie, zegarkach it d Ustrzegają się właściciele wysnienionyeńt fun tury 
1mo że Atoby sobie nieżyczyt, aby jego funt na licy!ącyi przediny byt, wolio mu go bedzie wykupie, 
i fo przez ten caty przeciąg cznsu, ktory się ol duty obwiessczeria teraźnieyszego , aż do dnia licyta- 
cyi wyznacza, sam tylko dien l vtacyi wyjąwszy; do ie ta wszystko co licytacya nad kwote daną 
ex monte pio wyżey podniesie, wrócane właśticielom zostanie, Działo się w domu brackim na zwy” 


czaynem posiedzaniu d. 1 października 1830r, Piekarski S. B. 
Strzelhichi Sekr, 
W dniu 8 Listopada 1830 r. o godzinie 10 ranney odbędzie sie w Krakowie w gmachu sukienni= 
(ge publiczna licytacya sreber , iako to: tyzek stołowych , grabek, nożów w oprawie tyzek da kuwy; 
łichtarzy, kubka, miseczek, tyzki wazowev półimiskowey , cuńierniny, solniczen i dzbanka, tudsież 


haryelki; chęć licytowania maięcych podpisany na czas i mieysce oznaczone zaprasza. — 
Krakow dnia a8 Fazdzirnika 1830 ra Ignacy Kopycinski Ke Se 


